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lUiatiomośriom Jfitrrackim. Uoluicjtjnt i fJrjemtjsfotttijm.

Kraków dnia 24 Maja — Czwartek.

w  arszawa. Gazeta W arszaw ska  zawiera roz­
porządzenie Cesarza rossyjskiego: J. M. Cesarz
rozporządził na przedstawienie Namiestnika Króle­
stwa Polskiego, aby tym sztabowym i wyższym 
oficerom w  korpusach w ete ranów , w  Królestwie 
z w e te ranów  i inwalidów byłych wojsk polskich u- 
forinowanych, którzy w  czasie powstania w  tej 
ziemi w  regularnym Wojsku polskim służyli, te  tyl­
ko beznaganne lata służbowe policzone były, któro 

w  korpusach inwalidów od czasu przywróconego 

w  Królestwie porządku strawili.

f.w ów  17 M aja. Odnośnie do odezwy z dnia 10 
Stycznia 1849, względem ogłoszenia K rólestwa Ga- 
licyi razem z Bukowiną i Wielkiem Księstwem K r a ­
kowa w  stanie oblężenia, podaje się niniejszóm do ­
datkowo do powszcchnój wiadomości i z o d w o ła ­
niem się do dekretu nadw ornego z d. 10 Paździer­
nika 1822 , za I. 1808 zbio. ustaw sąd. r o z p o r z ą ­

dza się ,  iż każdy pod sąd doraźny lub w miarę o- 
kolieznosci,  wojenny podciągniętym i podług ustaw  
wojennych karanym będzie ,  ktoby

a) tylko kusił się c. k. lub ces. rossyjskiego żoł­
nierza uwieść do złamania w ierności;

b) dopuścił się jakichkolwiek obelg naprzeciw Naj­
jaśniejszemu Cesarzowi Jmci Austryackiemu al­
bo też Najjaśniejszemu Cesarzowi Rossyjskiemu; i

a) w  celu przyłączenia się do ruchu rewolucyjne­
go, usposabiał się w piki, kosy, albo broń lub 
też w  ich posiadaniu dostrzeżonym został.

W e  Lw ow ie  d. 17 Maja 1849.
Hamrncrsteiri

Jenera ł  jazdy i naczelnie dowodzący jenerał w Galicyi.

M a ja .  (Korresp . Dzisiaj odbył się tu 
religijny obchód ruski na pamiątkę przeszłorocznego 
zniesienia pańszczyzny. Już, o 4 tej godzinie z rana 
zapowiedziały  tę uroczystość liczne wystrzały artnn-

o  a r c h i t e k t u r z e  c h r z ę ś c i a ń s k i e j

w  ogóle i  w  Polsce.

L o d z i e  z n a m ie n i ty c h  t a l e n tó w  w ie le  t r a f n e g o  i w z n io ­

s ł e g o  p o w ie d z ie l i  jo f r  o sz tu c e  e h r z e ś c i a ń s k i e j ;  t „  j e d n o  

p o o i m . n l , y  mię  w s t r z y m a ć  od  z a c z e p ia n ia  lok p o w a ż n e j  

i t r u d n e j  ni m e r y  i. Z  te in  w s z y s tk i e . . .  m a jąc  n;i „ w a d z e  

. ł a j ą c ą  s ię  o n a s  s p o s t r z e g a ć  g r u b ą  n iezn a jo m o ś ć ’ , tj,k 

p o m y s ł ó w  o ą ń l . iy e l l  j a k  s a m eg o  p r z e d m i o t u ,  n i e z n a jo  

mość’ p o c h o d z ą c ą  n ie  z. j a k i e j ś  p r z y ro d z o n e j  n i e u d o ln o ś c i ,  

lecz. b a rd z ie j  ze  z o b o ję tn i e n i a  ku g ł ę b s z e m u  b a d a n iu  po- 

j a w ń w  k a t o l i c y z m u ,  i r o z w i ja n iu  się o n e g o z  ri.i w s z y s t ­

k ic h  p u n k ta c h  i k i e r u n k a c h ,  z n a g ln n y m  się  w id z ę  r z u ­

c ie  c h o ć  k ilka p o s l r z e ż e ń  n ad  n a tu r ą  i b n g . u l u e m  s z t u ­

ki r h r / . e s z i a ń s k i e j .  Nie ro szcz ąc  sob ie  p r a w a  d o  j a k i c h ś  

n o w y c h  p o s l r z e ż e ń ,  n ie  l ęk am  s ię  z a p u s z c z a ć  w p r z e d ­

miot lak w y s o k i ,  m n ie j  j e s z c z e  p r a g n ę  m o w ie  o s z tu c e  

d la  s z t u k i ; d o s c  d la  m n i e ,  je ż e l i  bacz  no śc c z y te ln ik a  

p o d o ł a m  z w r ó c i ć  na te  m a t e r y ę  n i e o d ł ą c z n ą  od ż y w o ­

t n y c h  p o p iw ó w  n a s z e j  r e l ig i i .  ^  r e s z t ą  p ięknośc i  sz tu k i  

* b r / .e śc iań sk  ićj t ę  sam ą m a ją  w ł a s n o ś ć ,  co  w s z y s tk i e

tnie. Z wiosek pobliskich przybyły brac tw a kościel­
ne i z zebranym z różnych stron ludem udały się 
na plac świętojurski gdzie pod namiotem odpruwio- 
no służbę bożą. Cały plac okryty był lu d e m ; przy 
służbie bożej przytomni byli prócz licznego ducho­
w ieńs tw a: hr. Gotuchoyvski szef kraju, kom enderu­
jący jenera ł  baron Hammersteip oraz rossyjscy je n e ­
ra łow ie : Czeodajew i Sass z oficerami. Po nabo­
żeństwie podczas którego wojsko rozstawione z a r ­
mat i z ręcznćj broni daw ało  salwy, miał m ow ę 
ruską X. Koziński, a gdy ją gkończył rozdaw ano 

między lud poświęcane metalowe krzyżyki. O 2 « /. 
godzinie udano się w uroczystym pochodzie 
przed mieszkanie gubernatora . Cztćry żółto niebie­
skie chorągwie otaczały wóz na którym był olbrzy­
mi kołacz, jak mówią z korca pszenicy upieczony i 
miód. Sześć par iwołów z pozłacanemi rogami w 
jarzm ach na żółto i niebiesko malowanych ciągnęło 
ten w ó z  C a ł y  p o c h ó d  p o p r z e d z a ł a  m u z y k a  w o j s k o -  

wa. G ubernator  w  gronie austryaekich urzędników 
oraz rossyjskich oficerów, przyjął z podziękowaniem 

ten podarunek i z balkonu krzyknął do zgromadzo­

nego ludu : Sław a naszotnu Cisaru a m nohaja Ula 
ruskontu narodow i! — Potem Wyprawiono w  poje— 
zuickim ogrodzie festyn, ku czemu ogród przystro­
jono  a różnemi napisami rusk mi przyozdobiono, 
wieczorem ogród ośw ie tlono , tea tr  ruski w a re ­
nie 'odegrano , ognie sztuczne spalono.

ł        —

P ra g a  18 M aja. Dziś pojawiło się u nas og ło­
szenie: »W  dodatku do ogłoszenia z lOgo l i g o  i 
12go b. tn. widzę się spowodowanym przedłużyć 
ostateczny termin do oddania broni jeszcze raz do 
20go b, m. południa, zarazem postanow ić: że każ - 
dy, wyjąwszy do noszenia broni upow ażn ionego ,  u 
kogo po tym terminie znalezioną będzie broń jakie- 
gokolwiekbądź rodzaju, pod sąd w ojenny 'oddany  i

w ie lk ie  i p r a w d z i w e  p ię k n o ś c i :  k ażdy  tno/.e  o „ ic h  m ó w ić ,  

pome-waż m ó w ią  d o  k a ż d e g o .

C h r z e ś e i a ń s t w o  p o d n o s z ą c  n a s ,  W y w y ż s z y ł o  w s z y s t ­

k ie  r z e c z y  n i ż s z e ,  z o s t a j ą c e  pod n a s z e m  r o z p o r z ą d z e n i e m .  

R a z  z a k o r z e n io n e  w  s e rc u  c z ł o w i e k a  r o z c i ą g n ę ł o  s ię  d o  

w s z y s t k i c h  j e g o  z d o l n o ś c i ,  do  w s z y s tk i c h  s to s u n k ó w ,  

z g o ł a ,  do  c a ł e g o  z e w n ę t r z n e g o  ś w ia ta ,  o ż y w i o n e g o  j e g o  

g e n i u s z e m .  Nic n i e m a ,  c zeg o b y  n ie  o g a r n ę ł o .  N a u k ą  

i m o ra ln o ś c ią  o p a n o w a ł o  w i o b r a z n i ę  i o b y c z a j e ;  pr/ .ez 

w y o b r a ź n i ę  w p ł y n ę ł o  na  sz tuk i  p i ę k n e ;  a p r z e z  sz tu k i  

p i ę k n e  na  i n a t e r y ą , k tó r ą  ró w n ie ż  o d k u p i ł o ,  i n ie jak o  

z c h r y s t i a n i z o w a ł o .  S l o w e l n ,  co z a s z ło  w  p o r z ą d k u  o b ­
j a w i e n i a ,  to  sai c ło lejs p o r z ą d k u  n a t u r . :  n ie ­

w i d o m e  o d b i ł o  s ię  w w id o m e m  i c h r z e ś e i a ń s tw o  s t w o r z y ł o  
n o w ą  ziem ię, o b j a w ia j ą c  now e niebo.

Nil le j  d r o d z e  p o s l r z e ż e ń ,  n a jp i e r w s z a  r z e c z ,  k tó ra  
u d e r z a ,  i „ a  k tó rą  z w r ó c im y  u w a g ę ,  J e s t  a r c h i t e k t u r a ,  

ta  » k ró lo w a  s z tu k i ,  z j a k  j a  n a z w a ł  j e d c n  z n ( lU l l l i t  
p o e ta .

do robót szańcowych skazany lub więzieniem forte- 
cznóm, wedle okoliczności naw e t  aż do 4ch la t ,  
karanym będzie Zarów no ustanaw ia się na nosze­
nie politycznych lub innych stowarzyszenia jakiego 
oznak kara u  profosa lub w  sztokhauzie odsiedzieć 
się m ająca, a to w  miarę większego lub mniejszego 
stopnia winy aż do miesięcy sześć.

Za takowe oznaki uważać się będą:

1) Czerwono tureckie czapki fes) z kutasem lub 
bez kutasa.

»
2) Czerwone tak zwane niemieckie czapeczki.
3) Okrągłe słowackio kapelusze, ale tylko w ten ­

czas jeżeli u nich kutasy wisieć będą.
4) Przy odzieży, lub nakryciu głowy jako polity­

czne oznaki znajdujące się w stążk i, kokardy lub pióra.
h) Laski ua dolnym końcu grubsze ,  a zwykle o -  

kute-(tak zwane -Zicgcnhainter-.)

Praga 18 Maja 1849. —  K heaenhiilter c k.
F. M. L. i interym s-kom enderujący. (Boh.)

Praga  18 M aja. [Slavische Centralhldtter w no­
w ej postaci). Dziennik “Narodni N ow iny« utrzy­

muje, że ze słabego przedtem dziennika » Slavische 

Cenlralhlatter* zrobił się teraz dobry tygodnik pod 
tym samym tytułem wychodzący. Pierwszy zeszyt 
obejmuje kilka ważnych artykułów, np. -Nasza po ­
lityka w poludniowćj słowiańszczyźnie-, gdzie są w y ­
kazane niespodziewane przyczyny porażki Serbskie­
go narodu przez wytknięcie złej wiary niektórych 
dow ódzców  i innych politycznych czynników i t. d. 
- in terweneya- jest także przedmiotem jednego ar­
tykułu. »O reformie kościclnćj« zwraca uwagę 
zgromadzonych obecnie w  W iedniu  biskupów na 
niektóre potrzeby w  tym przedmiocie. Najważniej­
szym zaś jest artykuł: -Zasadnicze materyały praw a 
publicznego w Austryi i oklrojowana konstytucya 
z 4g<> M a rc a - ,  w którym dow odzi,  że oktro jowana

A ieh ilek tu ra  kośc io łów  mianowicie  śno t i n i o w i p c z n  v e h

t c h n ie  w s j io -ó b  n a jp r o s t s z y  i n a j śm ie l s z y  d u c h e m  c h r z e .  

s c ia ń s k im .  K a m ie ń  w y p o w i a d a  m y ś l  c h r z e ś c i a ń s k ą .  Dla 

l e g o  te ż  od s t a r o ż y t n e j  a r c l . i l e k t . i r j  d z ie l i  j ą  p r z e p a ś ć  nie- 
z g ł ę b i o n a .

Budowle te  k ierunek mają do  g ó r v ,  kolumna wspina 

się na kolumnie  i w tem g łó w n e  znamię ich charak teru*  
Ś w ią ty n ie  s ta ro ży tn e  z a jm o w ały  wiele m ie jsc a ,  lecz 

W przes trzen i  ho ryzonta lne j .  Z d aw a ło b y  się , że wźrok 
ludzki nie w znosi ł  się wówczas ku n iebu .  Podnosząc  

spo jrzen ie  , chrześeianizin mu sia ł  p o d w y ż s z y ć  sklepienie 
św ią ty ń .  Dążność ta wszędzie  j e s t  w idoczną . W ie ż e  

tum ów  naszych zmuszają  nas niejako o d r y w a ć  wzrok od 
ziemi i k ierow ać  my si ku w y ż sz y m  św ia tom .

C.hrześcinrtizm z a c h o w u ją c  n a w e t  s ty l  s t a r o ż y t n y ,  n a ­

g i ą ł  go ku te j  m yś l i  w s p o s o b  b a r d z o  w y r a ź n y .  W y ­

d ą ł  sk le p ie n ia ,  i z t ą d  p o w s t a ł a  k o p u ł a .  K ied y  M i c h a ł  

A n i o ł  na widok P a n t e o n u  z a w o ł a ł :  » P o s ta w ię  g o  „a  p o ­

w ie t r z u ! "  w te n c z a s  o ż y w i a ł  go  d u c h  c h r z e ś c i a ń s k i ; i ta  

sam a w i a r a ,  k tó r e j  b y ł o  d a n e  w z n o s i ć  g ó r y ,  t a  sa rna  

w ia ra  d o s k o n a ł a  p r z e z e ń  te g o  c u d u .

L e c z  n ig d z i e  b a r d z i e j  nie  ro z w i ja  się m y ś l  c h rz e ś . i i a ń -



' }  —

konsty tuc ja  ma tylko tymczasowo obowiązującą moc 
a tylko patenta cesarskie poczynając od l i  Marca 
18 48 roku mogą być podstaw ą praw a publicznego. 
W  końcu umieszczony jest przegląd politycznych 

wydarzeń w zeszłym tygodniu.

% Pragi donoszą nam, że wkrótce będzie w  W ie ­
dniu wychodzić urzędowa gazeta S łow acka pod 
redakcyą p. doktora Radlińskiego, (katolika) i p. Li- 

cliarda (ewangelika). P isow nia  będzie tak zwana 
organiczna (jakiej Czesi, Chorwaci, Krainezycy, Ko- 
rutanie, Styryjczycy, i po części Łużyczanie w pi­
smach swoich teraz uży wają). Dziennik ten w ycho­
dzić będzie tymczasem dw a razy na tydzień. P. R a ­
dliński mieszka dotąd jeszcze w Pradze, ft*. w .l.)

Znad  granicy' Szląskiej M aja  piszą do morawskićj 
gazety, że korpusy jen. Yogla i Benedeka stoją pod 
Żylinem (Sillein; w Trenczyńskićj żupie, a zatem dwie 
godzin marszu od Madziarskiego wojska pod m ajo ­
rem Górgey, ^starszym bratem  jenerała),  które się 
rozłożyło w  okolicy Rozenbergu i Mosocz, w  Tu- 
rockiej żupie.

Zagrzeb  l a  Utaja. ( Powrót dcputaoyi). Chor­
wacka d ep u tac y a , która była do Cesarza wysłana 
aby wyprosić potwierdzenie uchw ał sejmu c h o rw a c ­
kiego z d. 5 Czerwca r. z., wróciła się temi dniami 
do Zagrzebia. (Jaki skutek był tej deputacyi p a t r z : 
- C z a s *  Ner 73. Zagrzeb 9 Maja i .  (A’. A’.)

N i e  i i i  c V.
Berlin 21 Maja. [Sprawa niemiecka.) Zapew nia­

ją że w tych dniach nastąpi rozwiązanie Zgromadze­
nia narodow ego przez samegoż arcyksięcia Wiclko- 
rządzcę przy jednoczesnem ogłoszeniu oktrojowanej 
dla Niemiec konstytucyi, oddającej P rusom  władzę 
w ykonawczą; to je d n ak ,  tylko tym czasow o, gdyż 
wspomniona konstytucya poddana być ma rewizyi 
p ierwszego sejmu pańs tw a ,  składającego się z Izby 

państw  i Izby lu d ó w . P rzec iw ko  tem u ostatniem u  
środkoWi wiele odezwało się głosów, żądających 
aby m d a n a  konstytucya odrazu była praw om ocną, 
wskazując w  tym względzie nieszczęśliwy experymcnt 
rewizyi z dw om a pruskiemi Izbami przed iewzięty. 
Lecz usunięto ten zarzut uw agą  że ostatnie Izby 
pruskie w ybrane były w edług  dawnego jeszcze p ra­
w a w yborczego, gdy tymczasem nowa konstytucya 
niemiecka zawiera już i now e p raw o  wyborcze ze 
s tósownem i r e s t ry k c ja m i , które zapobiegną pono­

wieniu się zajść podobnych berlińskim.
[IBiudotnosci bieżące.) N ow e obostrzenie stanu 

oblężenia z wielu względów czuć się tu  daje. K aż­
dy przybywający obowiązany je s t  teraz m eldować 
się w pierwszćj godzinie po przybyciu w  biurze po ­
licyjnym. W ielu  osobom wydano rozkaz opuszczenia 
stolicy. W  expedycyach dzienników niemieckich 
wielka panuje n ieregularność z pow odu iż przecho­
dzą przez pewien rodzaj cenzury.

ska, jak w a rch i tek tu rze  zwanej  go t y ck ą ,  lubo  m e w la -  
f rc iw ie .

L ekkość  , śm ia łość  i p raw ie  z u c h w a ło ść  w szy s tk ic h  
je j  k ie runków  w y raża ją  w n a jw y ższy m  s topniu  w ia rę ,  
n a d z i e j e ,  o d e rw an ie  się  od padn-fu , i w y w y ższen ie  na­

szej n a tu r y .  W  budów m ctw ie  greekiem c a łą  budowę 
d źw igają  kolumny! W go ty ck iem ,  p o ry w a ją  j ą  do  g ó ry .  

M a ła  ich ob jętość  pow iększa  w ra że n ie ,  o id ,  wysoko- 

Mi. O w e  k o lu m n y  zw iązane  w pęk j e d e n  ( ż y w y  w yraz  

k a to l icyzm u:  wielości w j e d n o c i e )  wyskaku ją  jak  w odo­

t ry sk i  i gu b ią  się  w sklepieniu  b ezpow ro tn ie .  Niema 
tam n ag łó w k ó w  ( k a p i t e ló w ) ,  klóreby pęd i< h w stry m y .  

w a ł y :  albowiem kolum ny te a raczej p rę ty ,  giną w w y ­

sokości.  A oweż sklepienia jak ż eż  osobny  noszą c h a ra ­

k t e r ?  w a rch i te k tu rze  s ta ro ży tn e j  sk lep ien ie  ( w  s ty lu  
g ie rk im  j e s t to  p u ł a p )  s tanowi jed n a  linia f t i c z a s l a , 

spadająca  z obu stron i opiera jąca  się na g z y m s ie .  W 

tv e e  zaś dw ie  linie zbiegają  się  w swoim lo c ie ,  dwie  

parabole k rz y ż u ją c e  s ię ,  z k tó ry ch  żadna  nic w raca .  T a ­
ka oży wa  d oda je  do d z iw n e j  wysokości g m achu  w y so ­
kość im a jn a rv jn a  i n ieokreśloną,  a zarazem d o b i tn ie  w y -

YYcdług listów z Polski Cesarz V\ szech Rossyi 
miał z trzema książętami cesarskiego domu przybyć 
wczoraj do Kalisza. Pogłoska o kongresie monar­
chów w  tym mieście utrzymuje się. Też same listy 
donoszą że gwardye wyruszyły 8go Maja z Pete rs­
burga ku niemieckićj granicy.

Dziś rano znaczna liczba młodych rzemieślników 
odjechała koleją żelaznąAnhaltską do palatynatu ba ­
warskiego chcąc brać udział w tamtejszćm pow sta­
niu. Depesza telegraficzna z Frankfurtu  n. M. d o ­
nosi że p. Gagern ze stronnikami swojemi to  mia­
sto opuścił. Takąż drogą nadeszła w iadom ość że 
p. d 'Es ter  w  skutku wydanego za nim listu gończe­
go przytrzymany został w  Hanowerze. Listy, z Brun- 
świku każą się obawiać w  tym kraju takich samych 
w ypadków jak w Badeńskiem.

Frankfurt n. M. 19 Maja. ( IVażna uchwały 
zgromadzenia narodowego). Na dzisiejszym posie­
dzeniu sejmowem uchw alone zostały większością 126 
głosów przeciwko 116 następujące postanowieniu;

“Zgromadzenie narodow e— z uwagi na niebezpie­
czne położenie ojczyzny i naglącą konieczność zapro ­
wadzenia stałego, konstytucyjnego w  Niemczech po ­
rządku; zważywszy, że silne przeprowadzenie ustano- 
wionćj konstytucyi państw a wtedy dopiero będzie 
możebne, gdy takow a w e  wszystkich częściach sw o ­
ich będzie dopełniona a mianowicie gdy wykonaniu 
atrybucyj najwyższćj głowy państwa będzie zaradzo- 
nem ; zważywszy nakoniec że przy coraz groźniej­
szych wypadkach niezbędna zachodzi potrzeba silnej, 
samodzielnej władzy rządowćj, dotąd zaś przez d łu ­
gi czas nieprzyszło naw et do ustanowienia m iniste- 
ryum z zupełną odpowiedzialnością;

na zasadzie i w  uzupełnieniu uchw ał swoich z dnia 
■Igo Maja postanawia co następuje:

1 ) Zgromadzenie wybierze n a ty c h m ia s t  ile  m o ­
żna z p o m ię d z y  p a n u ją c y c h  w Niemczech książąt —  
Namiestnika państwa, który aż do chwili uchwałą 

z d igo  Maja przewidzianej pełnić będzie praw a i 

obowiązki najwyższćj głowy państw a
2) Namiestnik państwa składa przepisaną §fem 190 

ustawy zasadniczej przysięgę na konstytucyą przed 
Zgromadzeniem narodowem , poczćm rządy obejmie.

3) Namiestnik państwa zaraz po objęciu rządów 
winien rozporządzić złożenie takowej przysięgi ze 
strony urzędników państwa i poddanych szczegól­

nych krajów.
i) W inien również zarządzić wybory na pierwszy

sejm i takowy w  myśl powołunćj zwyż uchwały

zwołać.
5) Do chwili zebrania się pierwszego sejmu pań ­

stwa Zgromadzenie narodowo wykonywa wszystkie 
tegoż sejmu p raw a i obowiązki w edług  konstytucyi. 
W yjęte jest od tego rozporządzenie dotyczące p ra ­
w om ocnego  kompletu członków, względem którego 
pozostaje w  mocy u ch w a ła z d. 30 Kwietnia.

raża  o d ręb n ą  dążność ch rze śc ia ń s lw a .  Z d a je  s ię ,  że  sa ­

m ym  n aw et  g łaz o m  n a d a j e  c h ę ć  oderw ania  s,ę od z .e -
• Boczne  części w p n e c iw ie ń -

i i i i , a p ragn ien ie  nieoa* . .
'  : «. . n i  icsztze kardziei j e j  wysokośćs twie  z n a w ą  świątyni  J J J

i rzędy kolumn, i o ż r w r ,  nro/.ina-podnosza. Pomnażając • 1 / J ’
icając ich k rzyżow anie  się każd y m  krok iem , tw orzy  się 
dla myśli ta jem niczy  l a b i ry n t ,  k tó ry  j ę  pociąga i w którym  

czerp ie  uczucie  n ieskończonnosci.

Uczucie  to w yw ija  <óę z mnóstwa k o ronkow ych  rzeźb 
i ozdób ,  

jako kanin
zam ien iający . li"  b u d o w ę  nie w jak ieś  d z ie ło  m ale ry i ,  lecz 

w skam ien iałość  duchow ą-  G o d ła  t eo lo g iczn e ,  p rz e d ­

s taw iane  w rzeźb ie  , p r z y cz)  mają się do  czarodzie jsk ie­
go u roku;  m y ś la łb y ś ,  że  to świat niewidoihy schw ycon  

w swej ta jem niczośc i ,  tak  ca ła  du sza  przylega do n ie ­

g o . —  C óż dopiero  powiedzieć  o tein mnóstwie kaplic 

i zaką tków p rzy jazn y ch  d u m an iu ,  pokucie ,  t rw o d z e ,  mi­
łośc i ,  które zm ordow ane  serce  zap rasza ją  do w y t c h n ie ­

n ia,  do oderw ania  s i ę  od ludz i ,  a zbliżenie się ku T w ó r ­

cy ?  W re sz c ie  Czarodziejski urok szyb ozdob ionych  bry -

:ie to w yw ija  się  " ”
, nużących  p r » « ie n " ’?« « ’ o c zy szcza jący ch  „ie- 
nień z j eg o  p rzy ro d zo n e j  ciężkości i m ar tw o ty ,  i

6) Gdyby przewidziane uchw ałą z dnia 4go Maja 
przelanie najwyższej w  państwie godności na m o ­
narchę największego lub drugiego z rządu pańs tw a  
niemieckiego nieprzebite napotkało przeszkody, w ó w ­
czas wybrany namiestnik pełnić będzie urząd swój 
po zebraniu się naw e t  pierwszego se jm u, i tenże 
zarządzi naledy potrzebne kroki do wykonania art. 
69 konstytucyi.

7) Przez wykonanie niniejszej uchwały jako w pro ­
wadzającej w  życie konstytucyjne dzieło czynność 
tymczasowćj władzy centralnćj usta je , i a trybucye 
takowej w powiększonym w edług  rozdziału »o w ła ­
dzy państwa* zakresie na namiestnika państw a p rze­
lane zostają.

Zgromadzenie oświadcza nadto  a) że wszelkiemu 
zamachowi na konstytucyjne rządy państw, które kon- 
stytucyą uznały, opierać się będzie ; b) wszystkie 
w ierne konstytucyi rządy wzywa aby natychmiast w  
porozumieniu z centralnym kierunkiem za wspólnio 
ułożonym planem przedsięwzięły s tosowne środki 
do przeprowadzenia konstytucyi i utrzymania pra­

wnego porządku. [ S t a n t s  A n z . )

[IFypadki w IF. A .  Bodeńskim i Palatynacie). 
W  K arlsruhe zbierają się znaczne massy zbrojnych 
ochotników. Każdy pociąg kolei żelaznej przywozi 
ich kilkuset. 16go Maja było ich już  w  mieście 
tym 12,000 która to liczba miała do dnia nas tępne­
go wzrośnąć do 17 000, poczem mają dalej w y ru ­
szyć jak m ówią do M annheim u i Frankfurtu. Rząd 
tymczasowy wydał znow u kilka proklamacyj z k tó ­
rych jedna zaprzecza jak najmocnićj pogłoskom o 
mnieinanem nieporozumieniu między członkami rzą­
du, (wiadomość zatem o uwięzieniu Struvego i Bli.i* 
da również jest bezzasadną); inna proklam acja ogła­
sza wszystkich ministrów W . księcia którzy bez ża­
dnego przymusu w łasnowolnie kraj opuścili za zło­
ż o n y c h  z urzędu. Gazeta Karlsruhska zaprzecza U- 
rzędownie wiadomości jakoby rząd tymczasowy miał 

wyprawić deputacyą do YV. księcia wzywającą go 
do pow rotu .  Do Heidelbergu wkroczyło 16 Maja 
500 ludzi piechoty która przeszła na stronę ludu z 
4ma a rm a tam i ,  za niemi weszła wielka zgraja 
ochotników po większej części chłopów z cepami, 
w idiami itp.

W  Kaiserslautern postanowiono 17go b. m. na 
wielkietn Zgrom adzeniu  ludu oderw anie  się od B a -  

w a r y i .—  Na członków rządu tymczasowego w y b ra ­
n o :  posłów Zgromadzenia narodow ego Reicharda, 
Culmanna, Schillera i Kolba, tudzież deputow anego  
bawarskićj Izby Dra Iłepp. Siła zebrana w  Kai­
serslautern i przyległej okolicy wynosi 15 do 20,000  
ludzi po większej części uzbro jonych .—  Na 20 b m. 
zapowiedziane jest olbrzymie Zgromadzenie ludu w 
M annheim , celem połączenia się powstałych już i 
powstać mających krajów nadreńskich. —  Ze S tu tt— 
(gardu donoszą, że ścigane przez ochotników badeń-

lan tow em i b a rw y ,  m is ty czn e  m a lo w id ła ,  w s z y s tk o  to 

rzuca  jakiś odb lask  n a d p r z y r o d z o n y ;  a k iedy  je szc ze  

s ło ń c e  w schodzące  lub  zachodzące  s t rze l i  p rzez  nie 
proinie iimi, skąpie  się  w b arw ach  i rozsieje  takow e  po 

w nę trzu  kośc io ła  ; n a te n cz a s  r z e k ł b y ś , że p a lrz y sz  na 

owe, o któreni mówi A p o s t o ł , J e r u z a le m  n ieb iesk ie ,  pa ­
ł a ją ce  od z ło ta  , d y a in en tó w  i rub inów .

T a k ą  j e s t  a rch i tek tu ra  ch rześc iań sh a  ; u tw ó r  p ra w d z i ­
w y  i p i e r w o tn y ,  w niezeni nie podobny  do  w z o ró w  

a rch i te k tu ry  s ta ro ży tu e j .  B y ło b y  zaiste  d z iw ac tw em  za­
p rz ec zy ć  piękności s ta rożz tnyru  budowom  , zw ła szc za ,  

jeże l i  zos ta ją  na swojem polu ; zam iło w an ie  się  w s a ­
m y m  g o ty k u  nie dow odziło -by  szerokie'j w ie los tronności  

sm aku .  L ecz  to p r z y z n a ć  po trzaba,  że a rch i tek tu ra  s ta ­
r o ż y tn a  ma łąc z n o ś ć  z w yobrażen iam i ty lk o  z iem sk ie-  
tni,  zm y s ło w en i i ,  ogrnniczonem i. Gniecie z iemię i p r z y ­

wiązuje  się  do m ej ,  j ak o  do  j e d n e j  o jcz y zn y .

f  Dokończenie nastąpiJ.



skich oddziały wojska badeńskiego chroniącego się 
do W ir te m h e rg u , przyjęte zostały w  l le i lbronn  i 
wzięte pod opiekę miasta. O ficerów  w yprawiono  

koleją żelazną do Ludwigsburgu, armaty zaś wyda­
no badeńskim ochotnikom. Badeński minister w o j­
ny jenerał Hofmann znajduje się między oficerami. 
W ielu  żołnierzy w róciło  do W . Księstwa.

Monachium  17 M aja. Bawarska Izba deputowanych 
przyjęła na dzisiejszćm posiedzeniu następujący wniosek 
dep. Kolii: »1) Izba oświadcza, że uchwaloną i o- 
głoszoną przez Zgromadzenie narodow e ustaw ę u- 
znaje za praw om ocną dla całych Niemiec i zastrze­
ga sobie użycie wszelkich prawnych środków do 
przeprowadzenia tejże konstytucyi; jako pierwszy do 
tego środek wybiera drogę adressu do J. K. M ości 
w  tym duchu, 2) do z redagow ania  adressu wyzna1- 
cza komissyą z 7 członków którzy ile można dziś 
jeszcze przedstawią projekt swój do zatwierdzenia.* 
Z pow odu wydania tćj uchw ały  prezydent baron 
Lerchenfełd złożył urzędowanie .

D rezno  20 Maja. Liczba osób aresztow anych w  
skutku ostatnich w ypadków  wzrosła już do 570, 
niejicząc w  to rannych w  szpitalach zostających. 
Między uwięzionymi znajduj i się-b. d ep u to w a n i  I leu-  
bner ,  Heinze, B lóde, Tzschucke, R o c k e ł , Bertling, 
Schmidt, Benseler; rossyanin jBakunin, prezes związku 
ojczystego Dr. Minkwitz, prof. R ich ter,  pocztrnistrz 
Haase, adw oka t Heinz, dyrektor sądowy Ileunigild.

( W edług  jednozgodnych podań osób z Drezna 

przybyłych żaden z Polakow tamże przebywających 
niemial udziału w tamtejszych rozruchach i dla te ­
go ogłosili oni w  -D resd n c r  Anzeigcr* uroczystą 
protestacyą przeciwko potwarzom jakie w tym wzglę­
dzie na nich r z u c a n o .)

F r a n c y  a.
P a ryż  18 M aja. Z rezultatu  w yborów  miasta P a ­

ryża widzimy, że właściwa walka wyborcza toczyła 
się jedynie pomiędzy kandydatam i.Z jed n o czen ia  w y ­
borczego , a listą socyalislów. Niesnaski, jakie się 
wszczęły w  łonie komitetu z ulicy Poitiers, nie m a ­
ło  pewnie przyczyniły się do zapewnienia zw ycię­
stwa sycyalistów. P P . B u fa u re ,  Lainoric iere ,  Ca- 

vaignac i F. de Lasteyrie ,  wykreśleni z listy um iar­
kowanych przez komitet z ulicy Poitiers znaczną 
większością wybrani zostali. P rzeciw nie zaś poda­
wani przez przez tenże komitet kandydaci ,  jako to :  
i p .  G a m ie r -P a g e s ,  jenerał de B ar,  L u d w i ,  Lucyan 
B onapar te ,  jenerałow ie  Gourgaud i P ia t zaledwie 
drobną  tylko ilość znaleźli zwolenników. Z kandy­
datów  Z jed n o c zen ia  w yborczego  lOciu nic zyskało 
potrzebnej liczby g ło sów , z tych 4ch było poprze­
dnio w Paryżu wybranych tojest pp. Thiers, Achil­
les F o u ld ,  Marie i Boissel; Ociu zaś innych są: pp. 
Leon  Faucher, Bugeaud, de Falloux, M o l e ,d e M o n -  
ta lem bert  i Cbambolle. Z listy socyalistów 18tu 
kandydatów nie utrzymało się przy w yborach ,  to 
je s t  pp. P ro u d h o n ,  G reppo ,  Cabet, Charassin, d’A'1- 
ton S hee ,  Dcmay, G enil ler ,  Herve, Ilizay, Langlois 
L eb o n ,  M adier  de M o n t ja u , M alarm et,  Montague, 
Ribeyrolles, Savary, Thorć i Vidal.

Lista N ational a i P izy ja c tó ł ku n sty tu cy i  najwię­
cej ucierpiała; 21 jej zostało odrzuconych; ci wszy­
scy zasiadali w dotjch cza so w em  Zgromadzeniu, l i t u  
było wybranych z P a ry ż a , jako to :  pp. F. Arago, 
Buchez, Carnot, Corbon, D upont (d c l ’Eure) Flocoii, 
G ou d ch a u x ,  Guinard, Lamartine, Marie, A. M arrast; 
9 innych wybrały prowineye, t o j e s t :  pp. Bastidc, 
Billault, Degousee, Juliusza F»vre, Grćvy, Recurt,  

Senard ,  K lem ensa Thomas i Tóurrel.
Z pomiędzy 2 8 '  reprezentantów wybranych w P a ­

ryżu 4 tylko nie wchodziło do składu narodow ego 
zgromadzenia. Z tych 2 umiarkowanych, pp. Roger 
(du Nord) i R ap a te l ,  oraz2 socjalistów', Boichot i 
Rattier .  O to  są główniejsi członkowie obecnego 
zgromadzenia pominięci przy świeżych w yborach .  
Lanjuinais ,  Ducos, Billault, Duvergier de Ilauranne, 
Gurnier-Pages, Pagnerre, Duclerc, Arm and Marrast,

Dupont (de i' Euro), Lafayette (Jerzy), Lafayette (Szcze­
pan) Lafayette ( O s k a r d ) ,  Dupin starszy, A. Fould, 
Lamartine, Martin (ze Sztrasburga), Yaulabelle, F re-  
slon, Guichard.

Ten rezultat w yborów  jest nadzwyczaj! ważny i 
zastanawiający. S tronnic tw o reakcyjne na g łow ę 
pobite; o legitymistach nie masz ani wzmianki; z Bo- 
napartystów jeden  tylko M ura t  się utrzym ał, 'a ten 
znowuż przez wszystkich nieomal w yborców  popie­
rany.

Na 11,000 wojskowych, wotujących w  Paryżu, 
L ed ru -R oll in  8000 głosów pozyskał. Skoro po ró ­
wnamy obecne wybory z zeszłorocznemi, dostrzeże­
my nadzwyczajny postęp socjal izmu w Paryżu. Na 
przeszłych wyborach Socyaliści najwięcej po 70,000 
głosów otrzymali, dziś liczba ich stronników w dwój­
nasób się zwiększyła. Niedość na tern; nadchodzące 
wieści z p row incji  jednozgodnie donoszą, że w  w ie ­
lu bardzo miejscach ultra-deinokraci ogromną prze­
chodzą większością, lak ,  iż kiedy dzisiejsze zgro­
madzenie liczy 80 tylko republikanów czerwonych, 
przyszłe pewnie koło 300 mieścić w sobie będzie. 
Jedna wszakże nastręcza się tutaj u w a g a :  że pod 
ogólną nazwą socyalistów stawają mnogie polityczno 
odcienia nieskończenie różne między sobą ,  choć 
wszystkie mniej więcej na radykalnych pojęciach o- 
parte. Pomiędzy wybranymi przeto 10 ultrademo--, 
k ra tam i,  o jest lyh.o czystych socyalistów. Zresztą 

zpośród 18stu um iarkowanych , których stolica do 
przyszlćj izby posyła, wszyscy niemal są znani z li­
beralnych idei, pochopni do wszelkich reform i prze­
ciwni wstecznemu ruchowi. Niespodziewany obrót, 

jaki wzięły w ybory ,  zatrwożył wszystkich przedsię­
biorców i kapitalistów. Przestrach dzisiejszy tylko 

z paniczną t rw ogą pierwszych dni lutego można po­
równać. Papiery pięcio—  i trzy p rocentow e spadły 
przeszło o dw a franki, a to zniżenie ceny znakomi­
cie się powiększy, skoro z p row incji  zaczną pr/.ysy- 
tać papiery do sprzedaży. Ztóto w tym samyinjsto- 
sunku poszło w  górę.

\

( Posiedzenie Zgrom adzenia  narodow. z  18 M aja \ 
Dziś toczyły się rozprawy nad budżetem wydatków 

i przychodów. W śród  głównych szeptów i postron­
nych rozmów pp. Marchal, Latrade i t. d. przedsta­
wili nader ważną popraw kę, znoszącą podatek od 
napojów. Napróźno minister skarbu, p Passy zbijał 
ten w niosek, który umniejsza dochody skarbow e o 
130 milionów, zgromadzenie przyjęło popraw kę w ię ­
kszością 293 głosów przeciw 259.

P. Pogg i,  sekretarz konsula Rzpltej francuskiej 
w  L iw orno wrócił do Paryża.

Ojciec V e n tu ra , po odbytej z jenerałem  O udinot 
naradzie w  Pao, przyjechał do Paryża.

P. Ruggiero S e t l im o , były prezes rządu tymcza­
sowego w Sycylii, przybył również do tutejszćj stolicy

P a ryż  20 M aja. (W ybory). Po  28 reprezentan­
tach wybranych z Paryża, następujący kandydaci naj­
więcej otrzymali głosów:

Bugeaud . . . 107,435. 'I hiers . . . 99,098.
Marie . . . .  10(5,912. N idal . . . 98,865.
Boissel . . 105,778. Savary . . . 98,770.
Faucher . . . 105,339. Montagne . 98 761.
Demay . . . .  104,509. Falloux . . . 9 8 ,5 7 1 .
D ’Alton - Slice . 104,547. M allarmet . .9 8 ,1 8 1 .
Greppo . . . .  104,461- Charassin . . 98 078.
T hore  . . . .  103,758. Hizay . . . .  97.825
P roudhon . . . 103,243- Geniller . . . 97,696.
Madjer-Monljau 103,044. Chambolle . 97,502.
Langlois . . . 403,037. Mole . . . .  95,852.
Napoleon Lebon 102 539. M onta lem bert 94,597.
Ribeyrolles . . 101,508. Fould  . . . 94,424.
Herve . . . . 101, 181- C a b e t .  . . 92,630.
lo  zwycięstwo socyalistów jeszcze wybitniejsze. 

Niemal ws/yscy ich znaczniejsi kandydaci pozyskali 
blisko 100,000 głosów. Dodają ogólną liczbę wotów 
danych umiarkowanym i ultradomokratom, okazuje

się iż pierwsi zebrali głosów 3,073,908, 

drudzy « 2,980,311, ■
Z^daw nych  członków rządu tymczasowego 3ch tyl­
ko powołuje dziś I rcncya  do Izby prawodawczćj,  
to jest pp. A ra g o ,  Cremieux i L edru -R oll ina ,  8miu 
innych o ile się zdaje , wcale nie będą wybrani.  
Czterej także główniejsi kierownicy pow stan ia  L u te ­
go, to jes t  pp. C a rno t ,  Duclere, P agnerre  i Goud— 
haux dotąd nie zostali obrani. Zauważano również, 
że ( ztereeh prezesów którzy przewodniczyli kolejno 
narodow em u Zgromadzeniu, to jest pp. Buchez, Sć- 
na rd ,  Marie i M a rra s t ,  podług wszelkiego p raw d o ­
podobieństwa nie będą zasiadać w  przyszłćj Izbie 
drawodawczćj.  Pó łurzędow y dziennik A a Patrie  do ­
nosi,  że stosownie do w iadom ego dotychczas rezu l­
tatu wyborów  obrano 450 umiarkowanych, 149 d e­
mokratów  socyalnych, 98 wątpliwych. Zdaje się ,  

że blisko 300 socyalistów wejdzie w  skład nowego 

Zgrom adzeu ia , cała zaś Izba ustawodawcza będzie 
w  sobie mieścić 760 członków. P o  prowincyach 
w  wielu bardzo miejscach ultrademokraci otrzymali 
p rzew agę,  o republikanach umiarkowanych niemasz 
naw et mowy, zwycięstwo waży się między dw om a 
ostatecznemi stronnictwami. Tak więc wybory za ­
wiodły wszelkie oczekiwania i domysły; mniemano 
że w  przys/łój Izbie ostatni koniec lewćj strony cał­
kiem się nie p o ja w i , tymczasem jak widzimy, oppo- 
zycya będzie liczna i z ostatnich złożona odcieni,  a 
zapaleńcy z 1848 r. będą umiarkowani przy Góralach 

z 1849 r.
Dzienniki reakcyjne i umiarkowane, jakkolwiek u- 

silują pokryć swoją przegraną, wszystkie atoli mniej 
więcćj płaczliwym odzywają się g łosem ; narzekając 

na niezgody ulicy*Poitiers,  na opieszałość i n ieroz­
w agę zwolenników teraźniejszego porządku. P rzec i­

wnie dzienniki radykalne chełpią się z otrzymanćj 
przy wyborach przewagi,  żądają natychmiastowej a- 
mnestyi dla pow stańców  czerwcowych, zmiany poli­
tyki F ra n c j i  względem Rzeczypospolitej Rzymskiej, 
zniesienia wyborów , na które depesza pana F o u -  
cher mogła wywrzeć w pływ  niekorzystny, a w re ­
szcie nadania socjal izmow i urzędowej nazwy kon­

sty tu cy jn e j opozycyi.
Pan M arrast nie utrzymał się wew yższćj Garonnie, 

toż samo Malevillc w T a m - e t - Garonne, podobnież 
Duvergier de I lau ranne  nie został obrany w  Cher, 
ani też  Juliusz Favęe w Loire. P. Chambolle nie 
otrzymał potrzebnej liczby głosów w  Mayenne. W  
Departam encie Creuse wybrano Juliusza Leroux, 
b ra ta  Piotra. Marszałek Bugeaud nie utrzymawszy 
się w  Dordogne, został wybrany w niższej Charcnte.

W skutek nadchodzących wiadomości z p row incji  
o powodzeniu socyalistów papiery publiczne spadły 
znowuż o przeszło 3 franki. Na kursie wielka pa­
nuje t rw o g a ,  mnóstwo jest  przedających, a nikt p ra­

wic nie chce kupować.
(P o s ie d ze n ie  Zgrom adzenia N arodow ego z d. 19 

.M aja.) Zgromadzenie ostatnie chwile sw ego życia 
znaczy nadzwyczajną działalnością, tę zaś najwięcej 
rozwijają ci, którzy nie spodziewają się zasiąść w  
przyszłej Izbie prawodawczej.  Dziś toczyły się bu­
rzliwe rozprawy nad podwójnśm dow ództw em , po ­
wierzonym jenerałow i Changarnier. Stronnicy mi- 
nisteryalni chcieli n a j p r z ó d  odroczyć dyskussyę, lecz 
wniosek ten został odrzucony większością 294 gło­
sów, przeciw 254. Co do samćj zaś kwestyi spra­
w ozdaw ca komissyi p-Grevy, domagał się ,  aby Zgro­
madzenie nie dozwoliło nadal rządowi zawieszać 
prawa z roku 1 8 3 Igo, które wyraźnie zakazuje po ­
wierzania jednćj osobie dow ództw a gwardyi i w o j­
ska stojącego w Paryżu. P P .  G oudchaux , Klemens 
Thomas, Liouville i Cremieux pojfierali wniosek ko- 
inissyi, powstając na samowolne ze strony rządu 
pogwałcenie istniejącej ustawy. Jakoż nie ulega 
w ątp liw ości,  że p raw na zasada była na stronie op- 
pozycyi i na tej też drodze prawica nie śmiała na ­
w et  się bronić.
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Inne wszakże zadano pytanie, «zy Zgromadzenie 
które prze? 6 miesięcy znosiło zbyt rozciągłą w ła ­
dzę je " .  Changarnier może dziś składać go z urzędu, 
kiedy moralnie już nie istnieje i kwestye większej 
wagi winno zostawić następnemu Zgromadzeniu.
Z tej wychodząc zasady, pp. Perrće, Labaril,  Laro-  
cliejacrjuelein, de Trący minister marynarki, Lacrosse 
tymczasowy minister spraw  wewnętrznych i Odillon- 
Bacrol usiłowali odeprzeć zarzuty lewicy i skłonić 
Zgrom adzenie , ażeby przez wzgłijd na chwilową po ­
trzebę upoważniło rząd do dalszego zawieszenia p ra ­
wa z 1831 roku. P o  długich rozprawach Zgrom adze­
nie przyjęło wniosek komissyi większością 293 gło­

sów  przeciwko 210.
Zachodzi teraz pytanie, jak postąpi rząd z tern 

w o tu m  Zgrom adzenia? czyli us tąp i ,  lub też będzie 
oczekiwał na wyrok Izby prawodawczej ? Liczne w !ćj 
mierze krążą pogłoski, powiadają, żc wczoraj w no ­
cy naradzano się u prezydenta rzp łte j , aż do 2giej 
godziny. Nic jednak nie ustanowiono, mówią tylko 
że ma zajść zmiana m in is te ryum , że władza przej­
dzie w  ręce panów  Dufaure i Lamartine, żc wresz­
cie wielu główniejszych członków dawnćj adinini- 

stracyi Cavaignaca zgłosiło się do prezydenta , ofia­

rując mu swoje usługi. Są to  wszakże w ieśc i ,  do 
których zbytniej wiary przywięzywać nienależy.

W  1 o c h y.
P aństw o  Kościelne. \V  Rzymie dotychczas żadna 

nienastąpiła zmiana. N iewątpliwą jes t rzeczą, iż za­
wiązano układy z jenerałem  Oudinot, lecz treść ich 
niewiadoma. Zresztą w  stolicy trw ają  wciąż uzbro­
je n ia ,  a drogę do Pało wysypano szkłem i g w o ­
ździam i,  żeby utrudnić pocłiód kawaleryi. Tryum - 
w ira t  wydał za pośrednictwem  ministra spraw  za­
granicznych nowy manifest do m ocarstw  europe j­
skich, dow odząc,  iż rząd republiknneki zgodny jest 
z życzeniem ludu, który przeważną większością od ­
ją ł w ładzę doczesną Papieżowi. Przywodzimy kil­

ka ustępów  z tej urzędowej proteslacyi: -P a ń s tw o

rzymskie za pośrednictwem  swoich klubów, n a ro ­
dow ego  zgrrmadzenia, rad municypalnych, wyrzekło: 
iż władza Papieża niernoże nadal istnieć między n a­
mi. Pod wpływem, a nawet obawą, bezzwłocznego 
najazdu Francyi v  Austryi i Neapolu, wszystkie rady 
miejskie ze szlachetnym zapałem oświadczyły się 
przeciw  pow rotow i władzy, w  dzisiejszym stanie 
kraju niemożebnej. Protestacya całego państwa rzym­
skiego będzie w króce po całćj E u rop ie  rozrzucona; 
czyż wtedy jeszcze będą nam zarzucać, że tylko g a r ­
stka wichrzycieli pragnie wytrącić berło  z rąk Ojca 
świętego?.. ..  Zapytujemy naszych nieprzyjaciół,  aża- 
liż w ładza ,  k tó ra ,  jak wyrzekł Założyciel Kościoła, 
niejest z tego świata, może wzywać na swą obronę 
oręża i gw ałtu ,  a mięszając naukę z apostolstwem, 
kapłaństwo z kapłanem, teorye z professorem, s t ru ­
mienie krwi prze lew ać , siać śmierć i spustoszenie? 
Odzywamy się do w as ,  ludy Europy! W walce, 
która na naszych niwach się o d b y w a ,  nie wojsko 
z wojskiem, ani też człowiek z człowiekiem się ście­
ra. Tu świat culy pojęć, nadziei i przekonań w y ­
stępuje do h oj U, a oddźwięk tych zapasów może się 
w  późnych powtórzy pokoleniach Jeśli E uropa ze­
chce się upierać w  tym boju, przysięgamy, że z nic- 

mniejszem będziern go toczyc wytrwaniem. Bóg, 
ten Ojciec ludzi wolnych i silnych , raz jeszcze ze­
śle światło  na swe dzieci i wyzwolenie naszego lu­

du wszechmocną utwierdzi prawicą.

Rzym 7 Maja 1849.
Minister spraw z a g r a n i c z n y c h ,  R uscom . .

Listy z Rzymu z 10 Maja donoszą 0 powtórnem  
zwvcięztwie Garibaldego nad Neapolrtańczykami. ■s>',m 
Garibaldi taki" w  tej mierze uczynił s p r a w o z d a n i e :

P h le iir in u  9 d a j  a 1819, ęodz. 9 wieczór. -Noa- 
politaikzvcy przybyli wczoraj do Valmontone w 7000 
piechoty * i 800 jazdy. Przez całą noc ścieraliśmy 
z niemi pojedyncze harce, podchodząc aż pod mury 
miasta. Dziś postanowili na nas uderzyć całą s w o ­

ją siłą. Nieprzyjaciel wyruszył w pole dwom a od­
działami. Najprzód na prawćm  naszem skrzydle przy­
szło do malćj u ta rczk i, w  której wojsko królewskie 
trzech ludzi straciło. O godz. 4 rozpoczął  się bój 
na lewem naszem skrzydle. Na ręczny nasz ogień 
•Opowiedział nieprzyjaciel armatniemi strzałami, lecz 
po całogodzinnej walce począł ustępować z placu. 
W tedy  strzelcy nasi rozwinąwszy się na pobliskich 
wzgórzach nadzwyczajną celnością i porządkiem ra ­
zili cofających się ; to też odw ró t  wkrótce zmienił 
się w bezładną ucieczkę, wśród której wielu rannych 
i po leg łych , a nadto trzy działa zostały na bojowi- 
sku. Tymczasem na praw em  skrzydle ukazała Się 
jazda w ściśniętych szeregach chcąca naprawić po ­
rażkę p ie ch o ty ; wsparta artyleryą usiłowała naj­
przód rozwinąć się na dotychczasowym placu boju, 
lecz nie mogąc przełamać czoła naszych hufców, u- 
derzyla z boku, gdzie z równą została przyjęta dziel­
nością. Nareszcie zagrzani bitwą żołnierze Rzeczy- 
pospolitćj trzema kolumnami uderzyli na nieprzyja­
cielską jazdę i zmusili do spiesznej ucieczki. Jeden 
szw ad ro n ,  który przywiedziony do rozpaczy szarżo­
w ał na sto naszych strzelców, został do szczętu roz­
bity » Jakikolwiek bądź biorą obró t wypadki, czy 
powodzenia Garibaldego są rzeczywiste lub przesa­
dzone, to  jednak pewna, że Neapolitańczyęy wstrzy­
mali swój pochód na Rzym i szańcują się w  W ele -  
tri. —  W  obozie króla Ferdynanda jest brat jego 
hrabia Trapani i hiszpański infant don Sebastyan, 

syn don Karlosa.
D» nieśliśmy czytelnikom naszym, że 8go Maja po ­

częło się bom bardow anie  Bolonii. Dziś otrzymujemy 
szczegółowe o tej walce wiadomości. Austryacy 
zdobyli wzgórza dell’Osservauza i pałac Aldini. M ie­
szkańcy odrzucili podaw ane im warunki kapitulacyi. 
Rój trwał do północy, o tym zns czasie stanęło za­
w i e s z e n i e  broni d o  p o ł u d n i a .  9go w południe wszczę­
ła się bitwa na nowo. Wojska cesarskie w  czte­

rech p u nk tac h  ud erzy ły  na m iasto , le c z  o 3ej u sta ł  
na chwilę ogień. O 6lćj walka z podwojoną roz­
poczęła się wściekłością Artyleryą pow stańców  zna­
czne zrządziła szkody oblegającym. Z nadejściem n o ­
cy obie strony zaniech iły boju. Na czele p o w s ta ­
nia stoi komissya złożona z óciu członków. Siły Bo- 
lończyków mają wynosić 2,000 wojska regularnego 
z Óciu działami. Gwardyi obywatelskiej wraz z lu­
dem uzbrojonym jest do  9000. Pułkownik Baldo- 
vini kieruje obroną. M  dvezzi przywódzca gwardyi.  
Wiadomość tę potwierdza U rzędow a  G azeta  M edy-  
olańska, która zamieszcza raport feldmarszka W im - 
pITen, żądającego posiłków na przekroczenie miasta. 
Te posiłki przybędą pod Bolonią 15 Maja.

T oskania . W  L iw o r n d  mnóstwo osób rozstrze­
lano , los ten spotyka w szys tk ich  ujętych z bronią w  rę­

ku, lub w mundurze gwardyi narodowej.
S) cy lia . Palerm o 29 K « ie tn ia  powstało na no­

wo! na mury zatoczono znów d z ia ła , rząd tymcza­
sowy mianowany i wszyscy gotują się do obrony. 

Listy z Neapolu donoszą, 28« 1 3S<> Maja Paler- 
mitanie bili się z wściekłością i tak na morzu jak 
na lądzie odparli Neapolitańczyków. Jenerał  Filan- 
gleri zażądał posiłków. Scordalo stoi na czele lu­
du. Gwardya narodow a brała czynny udział w  o- 
bronie. Anglicy mieli wysadzić na ląd 2000 dla za­

słonięcia swoich współrodaków.

T u r c y a.
W  onegdajszym numerze zawiadomiliśmy c z y te l ­

ników naszych o zawartej m ię dz y  Rossyą a W. P o r-  
tą um ow ie ;  dzisiaj zamieszczamy bliższe szczegóły. 
Umowa zawarta została w B n lta -L im an  na lat siedm, 
zamyka się w 8miu artykułach dotyczących jedynie 
księstw Mołdawii i Wołoszczyzny. W edług  niej h o ­
spodarowie dotychczas na całe życie przez Zgrom a­
dzenie wybierani,  mianowanymi ten jeden raz będą 
na lat siedm. Oba dwory opiekuńcze umówią się

W Drukarni D E. Fricdleiua.

względem w y b o ru ,  a następnie h a t t i -ch e r i f  sułtan- 
skie zamieści nominacyą.

Przez lat siedm Rossya i Turcya będą miały w  
księstwach komissarzy, którzy radzić i dopomagać 
będą hospodarowi znosząc się zc swoimi dworami. 
Do rewizyi statutu organicznego księstwa zesłaną 
będzie Rada do Bukaresztu, która zastanowi się nad 
składem i zwoływaniem Zgromadzenia i sposobem 
w yboru hospodara. Członkowie tej rady, najznako­
mitsi bojarowie księstw, wybrani będą przez oba 
dwory. Artykuł 4 ty s t a n o w i , że liczba wojsk z o ­
stających w  księstwach każdego z dw orów  opiekuń­
czych wynosić będzie 25 do 35 tysięcy. Wojska 
to przeznaczono do utrzymania porządku w  księ­
stwach zostaną tam dopóty dopóki to za stósownem 
uw ażanem  będzie. Organizacya wojska n a rodow e­
go będzie najspieszniejszem przedmiotem zajęcia, 
która jeśli dokonaną będzie w ciągu roku, jeśli już 
niewcześniej,  wtedy ilość kontyngensu każdego z m o ­
cars tw  zmniejszoną będzie do 10,000. Oba zaś m o ­
carstw a mogą na granicy utrzymywać liczniejsze 
korpusy, aby wrazić potrzeby za wspólnem zniesie­
niem się granice księstw przekroczyć mogły. Rozu­

mie się, chociaż to niejest wyraźnie umieszczonein, 

że wojska konsystujące utrzymane będą na koszcie 
w łaściw ych dw orów . Rozumie się również, że rząd 
rossyjski wszystkie wojska z krajów Mołdawii i W o ­
łoszczyzny cofnie, wyjąwszy korpus 25— 35tysięczny 
w  księstwach konsystować mający.

KSIĘGARNIA JULIUSZA W1LDTA 
w K r a k o w i e

U w iadam ia ,  iż pomimo ogłoszonych w  N. 34 C zasu
bardzo um iarkowanych cen za

BiSżlie Starego i Nowego Testamentu
w  rozmaitych językach i dla rozmaitych wyznań, 
pomieniona Księgarn ia ,  wskutek nowych układów, 
widzi się w  możności jeszcze b a r d z i e j  zniżyć d a w ­
niejsze ceny, aby tym sposobem i dla osób mniej 

zamożnych przystępnemi je  uczynić.
Ceny ustanowione na teraz są następujące:

Biblia polska w 8ce pismem gotyckiem i łacińskiem
................................................po Złp. 3 gr. 10

Nowy Testam ent . . . .  » 1 • —
Biblia Czeska, pismem gotyckim w 8 c e  • 3 » 10

Nowy Testam ent . . . . • 1 » — ■ ■

Biblia Rossyjska Nowy Testam ent . • 2 » — —.

Biblia Francuska z brzegami złoconymi » 5
Nowy Testam ent w  32 . . 1 * 1 b

Biblia W łoska ............................................... 5 D — —

Nowy T estam ent . . . . 2 ■ ——
Biblia Niemiecka w 8 c e ........................... 3 ■ — —

Nowy Testam ent w 12co * i • ■ 20
Biblia Hebrajska r, u ---

— z tłumaczeniem niemieckicm 2 czę.» 12 • ——

—  z księgi p r o r o k ó w ..........................» 2 *> 1 ;>
—  Psalmy . . 

K raków  dnia 22 Maja 1849 r.
I * 1 h

g 3 ”  W  końcu miesiąca bieżącego, wyj dzie z pod
prassy nakładem księgarza Zygmunta S c h 1 e 11 c r a
W W rocław iu  następne wyborne dzieło naszego 

wielkiego historyka:
W Y K Ł A D  D Z IE JÓ W  P O W SZEC H N Y C H  

przez J. L. 4ry Toiny w  8ee.

W  tych dniach wyszła z druku R ozpraw a S.

S tr ze le c k ie g o :

O Sądach Przysięgłych
która w krótkich zarysach, historyą i użyteczność 
tej instv tucyi, oraz sposób postępowania w Anglii i 
Francyi używany, obejmuje.

Dostać można w księgarni Baumgardtena. Cena 
exeinplarza Zip- l » r - ł —

Pojedynczy Numer Dziennika Czas 
sprzedaje się po groszy poi. 8.


